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i  filozofii dokonyw anego przez Justyna czy K lem ensa A leksan dryj
sk iego. O rigenes posiadł um iejętność zajm ow ania odpow iedniego i n a 
leżnego teologow i dystansu w obec różnych teoryj filozoficznych  i ideału  
człow ieka — proponow anego przez filozofów . O rigenes przejaw ia w  w y 
sokim  stopniu kulturę i w ykształcen ie filozoficzne, ale w  sposób jak  
najbardziej naturalny sk ierow ał je na służbę chrześcijaństw a bez w y 
kazyw an ia  tego, a zatem  bez upokarzania sw ych  przyjaciół i kolegów  
filozofów . W spraw ach filozoficznych  był doskonałym  teoretykiem , nie 
m iał jednak zam iaru tw orzenia jak iejkolw iek  syntezy filozoficznej. Te 
antytezy  n ie kłócą się ze sobą: są one św iadectw em  ew olucji jaka  
dokonała się w  sam ym  O rigenesie i jaką O rigenes przeprow adzał 
u sw oich  uczniów .

M etoda stosow ana przez O rigenesa z pow odzeniem  w  jego szkołach  
jest w zorem  dla m etody w spółczesnych nam  uczelni chrześcijańskich.

Ks. T. A. Z ajkow ski

H. C r o u z e l  SJ: V irginité et m ariage selon  O rigène (M useum Les- 
sianum , section  théologique, 58), B ruges 1963, str. 217.

K siążka zaw iera cztery rozdziały. Rozdz. I om aw ia w spólne pod
staw y doktryny o dziew ictw ie i m ałżeństw ie, których się dopatruje 
w  nauce o zjednoczeniu C hrystusa i K ościoła. T em atem  rozdz. IX jest 
dziew ictw o i czystość. Czystość całkow ita realizuje zaślubiny Chrystusa  
i K ościoła, jest prolongow aniem  życia rajskiego i inaugurow aniem  
zm artw ychw stania. Przedm iotem  rozdz. III jest m ałżeństw o. W edług  
O rigenesa jest i w inno ono być w zorow ane na zaślubinach C hrystusa  
i K ościoła. M iłość, jaką m ałżonkow ie sobie okazują i w zględem  siebie  
posiadają, m imo cielesności w inna się uduchow ić na sposób m iłości 
C hrystusa i K ościoła. Rozdz. IV przedstaw ia błędy odnośnie ciała ludz
kiego. O rigenes m ów iąc o dziew ictw ie i m ałżeństw ie n ie ma na m yśli 
odnośnych in sty tu cji kościelnych. N ie ma u niego naw et śladu jakichś 
publicznych ślubów  czystości. Podobnie też jeżeli chodzi o m ałżeństw o: 
O rigenes nic. now ego nie w nosi do sakram entalnej instytucji m ałżeń
stw a. Interesuje go w yłączn ie aspekt duchow y i m oralny, czyli podaje  
sam e podstaw y życia czy to w  czystości czy w  m ałżeństw ie. I czyni to 
w  sposób charakterystyczny dla siebie: pod kątem  doskonałego zjedno
czenia się z C hrystusem . Stąd też jego nauka o dziew ictw ie i czystości 
jest po dziś dzień n iezm iennie aktualna. Jeżeli chodzi o m ałżeństw o — 
w ydaje się, że obecnie należałoby znów  w ydobyć i szerzej publikow ać  
jego naukę, która odpow iada w ym ogom  naszych czasów  dobitnie przy
pom nianym  na II Soborze W atykańskim .
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